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.M 111. Piotrków, Wtorek, 31 S!~pnia 1915 roku. 
~~~----~--~--~------~----..,....--------~~~~~ 

wychodzi o godzinie 8-ej rano z wyjątkiem poniedziałków i dni pośvi1iątecznych. 

Adres [(edakcj1: Piotrków, Bykowska 55 Il piętro. Adres Administracji : Pio tików, Bykowska 71. 
~edakcja utwnrta od godz 10 rnno do 1 i od 3 do 6 popoł.. w dnie powszednie. W niedziele Prenumerata miesięczna w Piotrkowie 2 kor. 50 halerzy, na prowincji I zagr11nicą 3 kor. 50 ha 

Ceny ogłoszeń: od wiersza petitem za pierwszy raz 20 halerzy, za każdy następny po 12 ha 
Układ tabelaryczny lub skomplikowany pierwszy raz po ,IO halerzy, za każdy następny 15 ha 

i świeta lokal Reilakcji otwarty od godziny 10 do 11 rano. Rękopisó"'' Redakcja nic zwraca. 1 

Administracja otw1Hta od godziny Il do 12 rano i od 3 do 7 popołudniu. li 
Cena poszczególnego numeru w Piotrkowie 10 hal.; na prowincji i zagranicą 12 hal.=10 fenigów. li Drobne ogłoszenia i nekrologi 4 halerze za słowo, najmniejsze ogłoszenie 40 halerzy. 

· Rosja może stracić Królestwo-może stracić.Język rosyjski w szkołach 
Piotrków, 30 sierpnia i Białoruś i Litwę i Kurlandję-nawet Estonję, • • • 

nawet Petersburg-i jeszcze pozostanie mocar- 'varsza wsioch zn1es1on 
(adz) Klęska za klęską spada 11a wojska stwem o pierwszorzędnych wpływach w Euro- 1 . 

rosyjskie. Każdy dzień niemal pogarsza poło- pie--ale z utratą południowo - zachodl!ich pro- Uchwała Komisji Oświecenia, mocą 
żenie armji carskiej. wincji Rosja, jako potęga europejska i Jvko pa11- język rnsyjski został wprowadzony do wsz 

. One~'.faj padł Br~eść a wczor~1j . przyszła I st.wo, p1:agnąte ~e~emonji w słowiańszczyźnie, I s~kich szkół . warsza_wskich, \~Y":'ołała u ogó 
w1adomosc o przełamamu frontu rosyjskiego nad me da s1ę pomyslec. 1 silne oburzeme, a 111eba1,vem 1 liczne protest 
Złotą Lipą przez wojska austro-węgierskie-i o ' Wszakże walka caratu z Rzecząpospolitą I domagające się niezwłocznego starcia tej h 
posuwaniu się armji generała Puhallo pod Łuck Polską głównie o te połud11iowe prowiilcje się niebnej plamy ze szkolnictwa polskiego. Wzb 

Prędzej niż można było nawet przypuszczać, toczyła, a rozbiór Polski był dla Rosji niejako ' rzenie to zamanifestowało się me tyle w prasi 
zbliżają się fale szturmujących wojsk sprzymie- ' rękojmią, zabezpieczeniem, że prowincje te nie ile w samem społeczeństwie. Zaledwie kir 
n.onych pod osbtnią barjerę hvierdz rosyjskich. , będą rewindykowane. : pism stanęło w wyraź11ej opozycji przeciw ni 

I przeto armja południowa rosyjska, która Więc jakże to? Rosja ust~powałaby teraz 1
1 słychanej uchwale, inne pragnęły za wszelką ce 

miała dwa- miesiące (od lipca) czasu na zreorga- z tych krajów, łudząc się naiwną nadzieją, że ratować autorytet komisji Oświecenia. Nawoł 
nizc)\.vanie się, uzupełnienie sił i amunicji, nie w późniejszej ofensy\rie je znowu odzyska? I wania. jedna:< do posłuchu i poszanowania p 
jest zdolna nietylko do ofensywy, ale nawet I Naiwną zaiste nadzieją, gdyż gdzie jest poręka, wagi, komitetu obywatelskiego w llajrnniejszy 
slhttecznego oporu nie jest w możności stawić. że ofensywa ta owie się udać? 1 stopniu nie potrafiły złagodzić wzbur:t.enia opi1 

Gdy na północy z upadkiem Kowna i Brześ- Dlatego uważać należy, iż Rosja bronić I publicznej, przeciwnie, rozprzestrzeniać się 01 
cia zadecydowany został przez sprzymierz011ych I musi i bronić będzie zaciekle każdej piędzi zitmi 1 poczęło na prowincje i inne zabory. Zanosi 
odwrót rosyjski ku Dźwinie i Berezynie~-obec- ! południo vych, że wiec, jeśli front jej nad Złotą ! się na p01.vażne protesty Zarząd gł0w11y To1 
n:c, "'C z~·1m::i::!t: fo ·1h :<ef rzy;"cieJcl,i0;;ri HR-.1 Up~ r- ·/ d . :11 <.: r" i j• ~· i ;1'1d ł :11'J< idą wnj'l'rn ll3llC7.\'Cield· i 1au i. ·i [ · u r 
Złotą Lipą oraz po podjęciu marszu na Łuck, ~uis r"a ' · · · ·e i ~t · zn . . 
za:Jadnie prawdopodobnie w sztabie. w. ks. Ivli-

1 
wrotu rosyjs1\iego, b:z spowodowane klęską, 

1
1 w słowach 111vczy::.tych i pdnych po Ja 

kołaja decyzja odwrotu ku Dnieprowi. l ciężką klęską Rosji i na tern terytorjum. I imieniem nauczycielstwa polskiego zażądał c 
Czyżby Rosja istoinie zamierzała przyjąć Jeszcze, co prawda-walki toc7ą się w Ga- fnięcia uchwały. Oto tekst oświadczenia: 

taktykę z .1812 roku? '~a.ktyk~, w .. dzisiejszy~h 1

1 

licji, ale. gdy. li11ja Zb1ycz~1 zost.anie także prze- Towarzystwo Nauczyci~li i Nauczyci~l 
czasach me mogącą n11ec analogp, bo koleje łamana 1 wojska austqack1e i.vejclą na podolską Ludowych Królestwa Polskiego przed 1 O rn 
polowe, z taką umiejętnością i szybkością budo-' ~iemię, niezawodnie Rosja zawaha się, co owoc~ przy stanie wojennym wypowiedziało wojr 
wane przez sprzymierzonych, przekreślają rachubę 

1 
niejszem będzie: czy wymienienie depesz gratu- szkole rosyj$kiej i na zjeździe w dniu 27 iist 

Ila przesfrzenie, błota i pi3sk!. lacyjnych na temat „genialnego odwrotu" z Jof- paGa 1905 roku jednomyślnie uchwaliło zupełi 
· A dalej - sJ{ądże . w sztabie rosyjskim ta I frern, czf'przystąpienie do pertraktacji pokojo- usunięcie języka rosyjskiego ze szkoły, ja! 

pewność, że armje sprzymierzone istotnie pójdą I wych. obcego 11am i narzuconego przemocą. 
aż 11a Moskwę? Rosja nie stoi przed możliwością nowej Je"lnomyślność w tem postanowieniu n 

Cóż będzie, gdy zadowolą się obsadzeniem ofensywy, lecz przed pewnością klęski osta- uczycielstwo stwierdziło półtora tysi~cem po 
przeddnieprzai1skiego kraju i zagrożą Krym? tecznej. pisów pod temi uchwałami, ogłoszonemi łączn 

taków zaznali rozkoszy boju. Z Ludwinowa poszli- zowe. Tu i ówdzie pozostałe jeszcze ła11y zbóż i k 
Bitwa pod Jastkowem śmy na Kazimierzów, skąd ze wzgórza mogliśmy ob- tofli dawać mogły małe krycie. Nieprzyjaciel silr 

serwować w całej pełni rozgrywającą się w dole bi- się okopał z jednej strony szosy pod wsią ·Jastkó 
W „Czwartaku", wychodzącym w Lublinie, znaj- twę. Dnia 23-go maszerujemy przez Kłodnicę do z drugiej zaś pod Snopkowem, szczególnie przed f 

dujemy następujący opis bitwy jastkowskiej, w któ- Majdanu Borzechowskiego i wraz z I brygadą ~cho- warkiem Józefów, czyniąc z niego prawdziwą niezd 
rej odznaczył się pułk czwarty: dzimy jako rezerwa w krąg dzialań toczącej się bi- t bytą redutę. 

Na Ostrów, Żarów spalony poszliśmy ku wiei- twy. W czasie rozwijania się baialjouów p0d laskiem Wczesnym rankiem wyprowadził podputk. R 
k1ej, polskiej rzece. Pod Au:1opolem dnia 16-go pon- : borzechowskim po raz pierwszy weszliśmy pod ogiet'l swoje oddzia~y małą dróżką na wyniosłość międ 
toJJowym mostem przeszliśmy Wisłę i dług, 1 swoją artylerji rosyjskiej, który jednak wyrządził nam nie- ' Stawką Aleksandrowską a Barakiem. Na miejscu 
kolumną zanurzyli ~ię w piachy ziemi lubelskiej, ser- wielkie szkody, mieliśmy tylko 10 lekko rannych. twartem, skąd był widok na całe poic walki, wśr 
decwie nas witającej. ld<1cą na czele kompa;1j~ te- Pierwszy pełny chPest ogniowy wzięliśmy na polach 

1 

dębów pod namiotem, zalożywszy główną kwat 
chnicwą z podpor. Helmanem n progu pierwszej wiej- 1ia pói: 1oc11y zacbóti od Lubl!na położonych, w trzy- pułku, wśród hnku armat rosyjskich i przeraźliwe 
skiej chaty w Hucie dziewczątka polskie wdzięcznemi dniowej zaci~tej bitwie pod Jastkowem. ' gwizdu Jrnl poprowadził je do walki. Batalion 
rączkami zasypały kwiatami pol11ymi. By! to jakby Po kilkudniowym _postoju w Czółnie, szybkim I skierował na lewe skrzydło, I na prawe, II zaś z 
wak symboliczny, zapowiedź tej se r<lec,:ności, z jaką , marszelll poszliśmy na Scieszkowice i przeszliśmy li- pi tanem Sikorskim zatrzymał w rezerwiP. Mimo ~ 
wszędzie witaL1 nas ziemia lubelska. Wśród wsi i 11ję kolei iwallgrodzkiej w tym samylll dniu, kiedy to nego ognia artylerj1 i e11ergicZ1Jej palby karabi110~ 
miast, wypalonych 1ęi: <-1 cofającego się wrog;J , wśród prav;ie równocześnie szwadrony Beli ny i Osloi wkro-

1 
ze strony nieprzyjaciela, który nasze szeregi zwol 

strasrnych obrazów rozpaczy i uieduli łud11 po1s1,1ego, c,:yły do Lubli11a, witane tam owacyj1iie przez ludność. 1 posuwające się po pocllyłAciacb w;dz 1 ał jak na dło 
pr<igi1ieniem z~msty l1<;1· tując w sob ie męstw ll, szii śmy Spędziwszy noc w Uniszowi.:ach, dnia 31-go na ży- weszliśmy w ogie11 z dużą brawurq. Nie bacząc 
na K,;iężomierz, Dzie1zkowice i Uw,dów. Ta!llto 19 czenie podpułk. R.oji z rezerwy przeszliśmy do pier- pierw~~ ze straty w poległych i rannych, posu111:;1iś1 
lipca po raz pierwszy Komenda Legionó •v i pnłk 4-ty wszej linji ogniowej. . I się pewnie i śmiało za komcndantnmi swymi.. Za 
zctkilęły się z w~lczqcym od dawna na p0lskiej ziemi Już wczesnym rankiem wśród huku armat ro- wszy pozycje i okopawszy się jako tako, wśród ogi 
Józefem Piłsudskim i Jego sztabem. W dalszym po- , syjskicl1, bijących od Jastkowa i folwarku Józefów, piekielnego wytrwaliśmy dzień caly, gdy zaś wiec 
chodzie wypadł dwudniowy postój w Ludwinowie i , bntaljony I Galicy i III Szerauca, rozwinęly się w li- nadszedł, o godz. 7-ej zerwaliśmy się do sztur 
Micjdanie Ludwinowskim, w czasie któ;ego kilkuna- · nję tyraljerską, zajmując pozycje na wyniosłościacb Daleko wdarł się w obręb działania ognia niepr 
stu młodych żołnierzyków, spragnionych gorąco wall:i, 1 nad Dąbrowicami. Terenem walki była płaszczyzna jacielskiego stary weteran legionowy kap. Szerauc 
korzystając z pobliskiej bitwy, sami na ocbotn:lw I sfalowana szeregiem pagórków i od pierwszych cliat I swym III bataljonem. Kompanje jego zeszedlszy 
poszl~ na. li:iję .ognia. Dw.u z nic.li, Świd11ik i ja.ld.ś wsi slda11ia1ąca. się ku szosie war~zawslw-lub.elsk!eJ. stoku, prze.szły przez rn?kra~ła, zaj~ly nie~ielki la 
„Kazik" sm1e1.c1~ przypłaciło swoj<l .gorą~rnę wallo, I Teren p'.ze~aż1ue był odl~ryty, w loll~u zal:d.w~e miej- brzozo_wy ~ .oko_rały_ .się. z Jeg? ~ołnocneJ stro.ny 
gdy reszta wroc1ła auurna, że oto p1erws1 z Czwar· scach widniały małe laski sosnowe 1 zagaJrnk1 brzo- 1 bezposrednieJ bllskosct nieprzy1ac1ela. Na skraju 
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Str. 2. „ D Z I EN N I K N AR O D ~.!,,_" _________________ .N1_2_1_10_._ 

z podpisami we wszystkich ówczesnych gaze-1 Warszawa, która z takiem poświ~ceniem prawa- Wydział ,organizowany jest jak następuje: Na czele wy 
tach polskich. Aresztowano przeszło 300 na-.

1 
dziła bojkot szkoły ro~jskiej, nie życzy sobie działu &toi zarząd wydziału, złożony z 7 osó~. PCJszc:cególne ·za--

-.rr dania wychowawczo.szkolne są rozważane oraz opracowywane w 
uczycieli, usunięcie reszty z posad nie zachwiało zapewne, by dzieci jej uczyły się znie11awidzo- sekcjach, tworzonyc:1 przez powołane przez K. w. o. komisje. 
nauczycielstwa w walce ze szkołą rosyjską o n ego języka ciemięzców. /. ·sekcji tych jest s: szkół vryższyc'.1, szkół średnich, szkć;ł pDcząt-· 
szkołę polską i z języka i z ducha. ' kowych, szkól zawodowych, wychowania przedszkolnego, kursów 

Ta uporczywa w.alka nauczycielstwa Judo- z dyskitSJ"i O sprawie polskie]" dla dorosłych inteligentów, wychowania fiz\czncga i zajęć paza-
wego, prowadzona w najcięższych warunkach, szkolnych, pomocy s.Jrnlnictwa. 

Wnioski, opracowane przez sekcje i wrzątł K. W. O„ na-
daie mu prawo i tytuł obywatelski do zabiera- Ciekawy artylrnl zamieściła niedaw110 ł1erlió.-;ka bierają mocy obowiązującej po ich uchwaleniu przez K. w. o. 
11ia głosu w wielkiej sprawie szkolnictwa lu- „Genrtauja". Autor artykułu zastanawia się, co w o- - 111alowidta w pałacu Krasińskich. Wydelegowani przez 
doyvego. . becnej chwili oclcznwają Polacy, którzy na ol.Jec11ej Tow. Opieki nad Zabytkami przeszłości artyści przystripili do ko-

W dzisiejszej historycznej "chwili, gdy z Na- wojnie budują swoje nadzieje. Przypomina czas, kie- pjowania plafonów artystycznych, znajdujących s~ w pałacu Kra­
rodu spadają, a ze szkoły spadły już kajdany dy po trzecim rozbiorze Warszawa <lustała się pod sińskich. l W wielu miejscach zachodzi konieczność wydobywania na 
rosyjs de, poc.zuwamy się do obowiązku wystą- rządy prnskie. Czy był to czas. dla Polaków szczę- światło dzienne cennych malowideł, zamazanych po barbarzyńsku 
pienia przeciw orzeczeniu Wydziału Oświecenia, śliwy? Czy rząd pruski wiedział, jak zjed11ać sobie wapnem, farbą olejną i t. p. 
pozwalającemu na pozostawienie znienawidzo· miłość nowych swoich poddanych? - zapytuje. I daje Jak wiadomo, ostatni zarządcy pałaców Paca i Krasińskich. 
11ego języka rosyjskiego w szkole ludowej. Nie na to następującą odpowiedź: „Pod wzgiędeni go- z ramienia rosyjskich władz są<l~wych, zd~wastowali ~mlfchy i 
wchodząc w po. b.udki, kt(.)re \,\/ vdliał Oś wiece- od 1 ł · 1 · li 1 · wszystko, co mozna było zabrac, zrabowali; pozatem, iuż .dla 

_ J sp arczym )y czas panowania_ prn: u:go. t a ;.raj.U porządku" szereg cennych dzieł sztuki, plafo1iów, poprostu zasma· 
nia do podobnego orzecze11ia skłoniły, oświad· nader korzystnym. Jeduakowoz m1fosc1 1 za~1fan1a · rowano farbą olejną, nic wyłączając np. szeregu marmurowych po­
czamy, że jemu nie poddari1y się i protest swój ludności nie umiał sobie r;.ąd Fryderyka Wilhelma Il sągów, zdobiących weslibul palacu Krasit'lskicl1. 
przeciw niemu wyrazimy czynnie, usuwając do- zjednać a takie zarządzenia jak zniesienie jęŻyka poi- Obecny zarząd gmachów sądowych przywróci tym pamiąt-
szczętnie ze szkoły język rosyjski, jako piętno skiego w administracji i niedopuszczanie p 0 Jaków kowym budynkom, o ile możno~ci, dawną i.eh ~wie~n31 postać. 
hańby stuletniej niewoli w jarzmie rosyjskiern.' do \Nyższycb urzędów musiały na1ód boleśnie do- . . --. Ważne rozpor;:ądzema rządu. menueckiego .. Władze 

1 . . . . ' , , .. . . mem1eck1e wydały w Warszawie następujące rozporządzemą: 
Zarząd Główny I tlrn:\c. Zbytnia gorl1wosc urzęd!l!lWW prusloch była Wszystkie zab:idowania, jakie dotychczas nalcżaly do rzą-

Tow. Nauczycieli' j Nauczycielek powodem, iż mimo dostatku i pokoju, jakiem się kraj du·rosyjskiego, zostały zasekwestrowane dla Pa1istwa Niemieckiego. 

L ' .. ·h K. 'l p 1· 1.. 
1 pod rządawi pri:sldmi cieszył, nie wstrzymał Polaków Wszystkie napis) \\'języku rosyjskim na gmachach rządowych i 

uuowyc w . o s \lego. . b1· 1 · tk· 1· · · 1· · ·1 • · b · . . tej dzielnicy, by p,oszli za gwiazdą Napoleona w nie- pu .1cznyc 1, z wyią ·iem rnsc10 ow 1 pom111 ww, wmny yc 11su-
Warsza wa' 25 s1erprna 1915 r. I e ł . _. nr . . . dl . 1 10· nięte przez zarząd miasta do dnia l września r. b. Na tablicach p wną przysz )SC. v11ęcej zr0zum1e111Cl a 1c1ea w . - . . . , .. · 

Protest nauczycieli i UCZLtcia ogółu malli- I - ' •, i - . ~ . . ' d' ultcznych zarząd miasta obowiązany iest do dma 10 wrzesma r.b. 
. t . ·,~ , . . 

7 
• ' 

1 
naio~owycli, d~puszC7en.e ro_dzrnnych czynrnlww .. 0 zatrzeć nazwy rosyjsl,ie, aby były niewidoczne. 

fe~,lljące ~1.,_ na k_azdym kro~Ll, w„budz1ły W W.) - rządow w lmiju byłyby wowczas Prusy ucl1ro1111y Nazwy ulic zostaną przetłumaczone na język niemiecki. 
d.zrnle Os'''.1ec~111a zdrowy ms~ynkt. Przekonano przed utratą tego pięirnego kraju.-Gdyby Fryderyk Nazwy niemieckie zarząd ruiasta będzie zobowiązany umieścić w 
~·1ę naocz:11e, ze w.zĘl~dy pohiyczne. wobec na- .Wilhelm II 11 owo nabyły kraj nie byl uważał li ty!- t;~min'.e'. który. ~ozostanic jeszcze .bliżej "1:reślony obok nazw pol-
rod_u o \Vtele są wazmejsze od w~ględow na sym- 1 ko jako prowiti.cje anektowane, gdyby był zostawił sK1ch 1 hteram1. iednakow:1 z tem1 vnelkosc1. . 
f)<.1tje Petersburaa, przekona110 Sł!', że chcąc stać 1-1·· . I· . . I ,.. ; ·, '1 . . .. „ b . ' - Przyjazd gene1ał- gubernatora. Oma 27- b. m. przy­ł , _ b • • , •• '<. , • 1 po :i '1 Języ' W szko,a-..IJ ' Vv am.11n1st,aCjl, to ·Y wow- jechał do Warszawy niemiecki generał-gubernator generał piecho-
ll ::,ter.u sp1aw o~wrnty ~oisloeJ! hzeba. hczyc s1_ę; czas Polacy oświadczyli się za swym królem. Na· ty von Beseler. 
'f pr~da~11, prze~1wko ktorym me. sµosob plynąc. ród o tak wznioslej przesil ości, naród, z którego W godzinach popo:udniowych genmłowi von neselerowi 
f otez rne czekaj<jC na ~<ilsze ob.1awy wzbcJrze- 1 wyszło tylu wielkich poetów literatów i myślicieli przedstawiał się prezydent miasta Zdzisław ks. Lubomirski. 
11ia opinj·i polskiej Wydział Oświecenia na 110- I .113 nr"'WJ de t 0 rJ tv,ll . . 1 . 1' 1 Hr. Hutten-Czapski mianowany został pomocnikiem gtnerał-. . , . . t . , , „ " , ; i'g , , y me J w oyc tzą~.Z(Jtlym r: e 1 b t .. , k. d ,1 1 s1edzet!ll1 w d. 27 b. m. powziął V/ tej snrawle ,.I-} -· . 1 d· ;r. .1 ._. r' ' " I gu erna ora ~varst.a\ĄS 1ego o spraw cyw. nyc1, 

• • 1 t" L.e br ac U . .z •ctł IV tyctl 1 :r,1aach · - .He111ał. Onegdaj o godz 12 w południe na wieży ra-
11astępUUJą~ą 

1
uc

1
h ~v~łę · . . t i • "" tus~owej a.degrano po raz pierwszy hejn-al. Hejnał wywarł \Vrn-

" wzg ęc nta]ąc powaz,Je giosy !l(bzego l ~ sk• kl . zeme podn10słe. 
społeczeństwa, tudzież bio~~c pod uwag~ drzy- nrOnl I warszaws IBJ 
mane v/~domości o położeniu szkół w pro\viti K R (J. l\' t I K' A „ 1 \ " ' 1• ·ia . ~. CJOnalnycb miastach I•,ró.estwa Polshiego, ·w ,_ - Legiony Polskie w Warszawie. Od dnia 30 b. m. 1 

dział Oświecenia zmienia treść S\vych zarządzeń l otwieraJą ''ładzc. tegio1;owL oficjalni\! biuro Legionów Pvlskich I . 
d k ·. · . ' przy Al,· ·I J· 1· 1 · h 55 IL · 1 · d . t · 1 - Kolumna Leglonow". Pod tym tut!1lem u-wy anycl1 na O res przeJSClOVl'Y \V 0kól:J1JrnclJi . !.!Jac1 erozo1msoc .. p.Ja&OJeynąreprezenacJę ,e-f-·-- „.1: r·· • '°' .• ,.· -~' . ;J. ,·, .. . l S . . " 

915 
. .. " , gionow Polskich ornz Departamentu wojskowego N. K. N. w /,at.al~ ."'1~ .:·h I 01~111,1 al.. p1ęk:11e ski 1:slo,ia ~Z~\\ 101rn 

z arna s1erp111a 1 I. w punktach daty-' Warszawie. I prawuZ!WIC f1alljlltyct:il<t l :ys1q bi1j:,zurka, [H.SIVięcona 
~zących ·języka rosyjskiego, w sposób następu- I w biurach Legionów Polskich ftmkcjonowal' będą 113 razie I K,o_lumni;: ~-:g\0~1,·1:~'~ 1 kt~;ą odsłoni _to w pamiętnym 
Ją cy : . następujące oddziały Dep. wojskowego: d illl1 roc;;111cy 1 \J s .c. p111r. . . • 

1) W szkołach elementarnych nauka j.,:;zy- I a) c~ntra~nego wy~ziału ewidencyjnego, , „ . "s:rd.~;c~r·a -~rns.l~a.., o .. ;:ylyc!i ~eg1~1:1s.:ow, ,,o, r~~ 
l · l, · t· · ·at . a . · •. , b) bmra mformacyinego, d.z1 :lY p~le~ .\eh p1. 7 - . a,. !Or , . „cl pi ząt„ te,: dz. rn rosyjs .tego zos aJe usum'< a z p1ob1amu not . , . . . . . . . , s aJ q;i··od 1 wvd:i _ .:por1zi<'w·ic sif' •iale""' _ l·oaa-

1 . łl · · · · b · c) bmra zapomog 1 op1eln nad rodz111am1 leg10111stow • ' · ' · . ·. ' ' · , • · · , "' ma nego, ca .ww1c1e, JllZ o ecrne. T mz· b . b . . . t· . 1 1. t t t · iy plo.1 Z truski t•'l włr1ś11i" i z inic1'atywy szhcbe-
2 

, . . . a e na ywac ęaz1e mozna o 1c1a ne is y s ra . . · ; , . ~ , . . · 
) W szkołach Sre(1łllch nauka języka ro- Wszelkich in:ormacji dotyczących Legionów Polskich za- tneJ, wyro~ł.a I t11Ulli.n c L~C> 10 '.10 ':v'·. 

syjskiego zostaje utrzymana dla tych uczniów sięgnąć można codziennie między 9-1 po poł„orn:r. t-6popoł . Sln°·sl;ws:'.i •1f11s o1·ło111ęc;_a_ 11.r>J 1 H111•,.a11tor po-
i uczennic których . rodzice będą sobie teao Jakakolwiek akcja na rzecz legionistów polskich i pod ich daje . niektOi" 111 f?, dl<H:Je ( gwozdz. lcos.zttqe I k H.; 
· 1·" ' 0 firmą prowadzona w Warszawie a więc akcja skarbowa odbyw~ć I kupujący nlri,yrnujf:' :,•v 1 za J!1--:tiZO'lj J'l~ii 11 Y!JJ t,-k:;-
zyczyOil · 'ł . , . , . , sie odtąd może jedynie za wied,;ą i przy współudziale powyższej Item. Bro~rnrka koi'lczy S!ę irn..;'ępującym apelem: 

ago rodZICO\\' mozemy byc s11okOJlll I f~. . .. j\11· J l--1z'•lv cizi·' 1·1oz·(· ziec'1.„c· "10 !\'1·-.1·0···1" A1n , · o tCJalneJ reprezentacir Legionów oraz z aprobata dep. wojskowe-. „., t: ·'' -'•J ·" ·' · 'J · '" ' "' ·'u.. .1.:: „, „ =• _.........,.. I go N. K. N. · j gwoźdź mozt~ k:ii:dy zakupić i gwóźdź teq w illlie11i11 =---- == 1 - Krajowy Wydział Oświecenia. Centralny Komitet ;vłaś~'.ciela, w zastępstwi . .; v. bit' bę<lzit> mógł członek 
su, nad kotliną, na naturalnym jej wale osadzi! jeden Obywatelski zważywszy, że zarówno. założenie jak i organizacja Konl!tetu. . . 
ze swych karabinów 111aszynowycli pod por. Kiisiewicz Wydziału oświecenia m. Warszawy odpowiadają istotnym potrze- J Z ~pele~m zwtacarr.y Sli; prz•:lo d•) Rad pow:<~­
, ·! · _ ~, , , · · . ',- . . ' bom narodu w tej chwili uznał w. o. m. w. za Krajowy Wydziat 1 t<~wyc'.1 ~ gn~11111vch,. d 1 f(om1teto\~ naro~Jo·,~ycll, ]\ot 
st me zapa1.owc1wszy nad pozycp1111 10S.JJSk1e1111. K.0111- . . . . . I Lta 1, 0 1)J"t 1•1.;tvi·i·c·i ft>war-·1,t\v sz1, 0· 1 D" ··a ·--·! _ . , . . . , . Oświecema. Wszystkich człoukow zamrnnowanych przez K. O. "" '· · '- ' ' · J '. J • , ·) ~ • • - " ' ·' 1 '. u .. 
pa~1je zajęły. pozyCJ~ w następuiący111 porządku: tuz, rn. w. delegatów do instytccji i stowarzyszeń, oraz osoby, ciele- i t~11 .szllclietuy zbier«1y fuiidusze i naJsy~::il.y ie do 
tuz obok pierwszego pulh1, walczącego na lewym gowane przez K. o. m. w Centralny Komitet Obywatelski nznał: t,ra1wvva pod iHir~.;t>m: Depcu!ament _Orgamzacy .'lY 
skrzydle, stanęła 11-ta kompa11ja por. Nowakowskie·: za członków Krajowego Wydziału Oświecenia. !'1. K. N. P?. ~Jb1c1u gwozdzrn, · pam:qtkowe kwJ_ty 
go dalej idąc ku prawemu skrzydłu 10-ta por. Rnt: Ze swej strony C. K. O. zamianuje referentów do zada:t'l 2?St~ną włi:scwielom za1az ode..-tane, z wys7...:zegol·· 

' • : I wycha • l l ·11 ; .. ·· . ·'I l . . h c· . !llcillPlll ·7J.)7.n1Jego nadcfall,:u". kowsk1ego, 12-ta por. Baczyńskiego, i wreszcie 9-t.1' ... wa\~c.lo~sz.w nyc na. prow.ncp i. ago .no- uaiowyc . . 1 ie- . . " . .„ D • ' , , , 

1 
• , . · , . . . . . [ ferenc1 staią się iednocześme członka1m KraJowego Wydziaht O- - .Ilustrowany TY!;iodnik ~olskt z~szy, 5 w~szedl Jl!Z 

podpor. i~anunsk1ego. E11e1g1czne posn111ęc1e :-1ę 11a- · 1·a · · ł k . d , h 1 . .. z druku bog·ato Pustrowanv o nasteuni~ ei· tr 0ści· 1 Znamiłowski' . . . , . . . sw ~cema 1 cz on ·ami o nosnyc rnmisJ1 . ' · · · J, „ ,.,. '- · ' · 
przod .olrnptł bataljon p~k~Z1i:m1 stratar~11 w żol111e-1 Obecnie c. K. o. zamianuje dwóch członków do zarządu Z po<omatn .Legiony"; Zapiski poru:z. 0 Pę~szy.ca -?rudziń~kie.go, rzarh I stosunkowo w duzej mietze w of1ceracl1. Na l z pośród mianowan.ych referentów spraw o ogólno-krnjowych i opracował J. Kaden-Bandrowsk; (z ilusrraCJam1); P10tr l(ys1ew1cz: 
czele swoich szeregów w pie,·w:>zy ogień idąc, rany [prowincjonalnych. I To się .pamięt~ (wiersz); Wojenne. .ctz·eje Wars,.awy. napisal L.~y­
cięższe od11ieśli: podpor. Ja1nróg któ1„ w d11i J;ilka I C. K. O. może mianować na referentów wspólnych dotych-1 del (z dustraqan:1)'. Przed Kmc:.:flksem Wa:vclsk1m, nap. LncJ~.n 

, • • c '. y czasowych referentów W. o. m. Warszawy. Rydel; E. Roszancowna: Rozmowil o tęsk11oc1e; Dokumenty wspm-
zmarł w Luolrn1e, por. Hutkowsk1 . chor. G11tek, pod- 8 . . , . h k . . k 1 . t ł . czesne· Teatry P1iskie nodczas wo:ny Adr's rcdakri·i i admL . . · mrowosc 1 rac un owosc sz o me wa spo ecznego 1 pro- · ' r . • · J • '- ·· • 
chor. Krzys1k - dnta następnego chor. Wasserberger wincjonalnego oraz sprnw c,gólno-krajowych będą prowadzone 0 _' nisbcji: Kraków, Wolska 19. 
i chor. Kordzik. Za komendantami szedl dzielnie żol- sobno pod naczelnem kierownictwem szefa biura K w. o. · ~ Papież a Polska i pokój. „Zeit" drogą na 
nierz. 127 rannych i zabitych stracił bataljon III w Na miejsce osób 11stępujących powoływąnie do K. W. 0.1 Berlin donosi z l\ope.1hagi: ,,P0iitii{e11" o~lasza r·o~-
jastkowskim boju. będzie miało miejsce za zobopólną zgodą K. O. m. W. i c. K .. 0 .

1
1no 1vę swego s,ę1a1),~z;lawcy . z b1~!~~1pem l\iJ?enh.~g1, 

W l. , . t .. n t d . Komitet obywatelski m. Warszawy, powołując do życia Wydział ks. ~u~~em: . t\'i-_ l:i!sirnp. Em:h os1~1a.dczyl dz1enn11rn-
. rycer.s oe szranio ws ąpir w. ym !llll bata- Oświatowy m. Warszawy, )amianował osoby następujące na czlon- rzow., 1z 01c1ec sw. z.1m 1erza Ili )Żli .v1~ szybko poczy-

ljon kap. Gallcy, po raz ptei\vszy staiący w polu. Pod- ków: Stanisława Bukowieckiego, Pnią (Jórską, Jana Gralewskie- nić wysiłki f'koto rozpoczęcia rokowat'1 pokojowych. 
czas gdy bowiem bataljon II i III składają się prze- go, Aleksandra Janowskiego, Marję Kociatkiewiczową, Walentego! Na ryta'lie dzie:1 nkarz:i, czy Si<;'. to p;ipieżowi uda -
w·ażnie ze starych Karpatczyków, zaprawionych do Miklaszewskiogo, Bolesława Miklaszewskiego, Józefa Pomorskiego, odpowiedz!~ł bislc_11p ~:openllagi: ·- . , 
bO'l'tt, bataljon I tworzą główuie młodzi ochotnicy, Władysława Przanowskiego, Franciszka Radoszewskiego, Pawla ., --:- Wt~r~ę, z~ s1ę to ud''.· 

1 
J-'rcs~ę .wsp~mntec 

b . . , . O ·' , . . _
1 

,, . . . . ". Sosnowskiego, Kacpra Tosia, Jana Zydlem. I ty11co, ze wsrod wa:cząrych WOJS1\ ZllllJdUją się cale 
zwer ~~amz~ie.rn lkusineJ, Radomsrn\\:;[UeJ 1 Pw.h- Ze.swego grona K Q. m. w. delegował do w. O. m. W. mili•;ny lrntolików. Puertewszystkiern zaś kwestja pol-
kowslaeJ. Pierwszy egzam111 bitewny przyszło 1.111 pp.: Ludwika Krzywickiego, Jana Lewińskiego, Sanrnela Dick- sim nie może być b ·z współ11dzialu papieża rozwią· 
zdav . .iać w niezwykle ciężkicll jak dla nowicjuszów steina i Kazimierza Życkiego. Pozatem· do wydziaht należą: de- zali a, griyż 30 miljon.)w Polakó•; - to katolicy. 
waru11kach . A jednak zdali go wszyscy świetnie. legaci ks. arcybiskupa warszawskiego, ks. Adolf Jelowicki i ks. . -~apyta11.y o .rrarrcję, oświad~zył bisk11p, że Fran-

(D k ·) Antoni Cieplit'lski, delegat wspólny Zboru Ewa•1gelickiego i Re- C]a Z<ljęta wopą 1 r'lltl'vanrem Ojczyzny - dala ko-
1. o . nast;ip: . - · · · 1 „ 0 i J f · , Tł b. 1 v I formowanego, K. Tosio, delegat gminy żydowsldej dr. Me.' ersohn. sc:o.ow~ spi1 {OJ. e!!eraia ,~ tre a ok res. 1 1 s rn p _.,o-

Delegaci stowarzys·.:eń nauczycielskich pp.: Bogdan Nawroczyński penl!a..;' Jało wol1J()-:'111tla•za, gcnerah Pau Jako 
J i Roman Wójcicki. klerylrnra . 



„ 

.Nh 111. " D Z I E N.N I K N AR O D O WY " 

_Wywody swoje 7:ako.ń.czy_ł biskup ~~eh sło\ya~1i: I Sztab rosy1' ski o upadku Brześcia 
Wokoł panuje chaos 1 widoki na 1wko1 w blisk1..e1 
przyszłaś.ci są z. pewi!ości.1 t:nrdzo _małe. 1:'\imo t,o Bazyleja: (w. wł.) .Rosyjski sztµb generalny 
us1łowa111a pokoJ~Jwe 111e p~Hvinny a1~1 na chwtf~ ustac., donc_:>si :ltrzędow~ pod datą 27 sierpnia: ~V .Lik_olicy 

Str. 3. 

ga pociąg_r z 11cl1odźcami z okolic kowiei!skicl1. U­
chodźcy opowiadają, że żołnierze rosyjscy sadyby za­
mienili w kt py 1.glisltz. 

„Kowno odzyskane, Dardanele 
. . padły I" 

_ - Uczczen;e pamieCi Franc. Smolki przez Wę-, Rygi niema zmrnn. W okolicy Bauska r B1rż1 1rn 
grow. Lwowskie pi'Sma donoszą: Z inicjatywy wę- I Friedrichstadt podjąt nieprzyjaciel w dniach 25 i 26 
gierskit·go pułkownika sztabu Scililhawsk,y'_ego, wyko- bm. gwałtowny atak na nasze wojska, które b,roniły 
1wła I(o111emla etapowa 2 armji, skwer i ogrodzer1ie tej okolicy. W okolicy Dynaburga i ua północ od· 
przy purnnikll Smolki, dr.j<\C tem wy.az sympatji na- od kolei Tauerkal--Nengut. odrzucil.iśmy Niemców 112 Wiedeń. (T .• B. K.) „Riecz" z 23 brn. donosi, 
rodt, w~gierskiego dla Pvlski. Skwer te11 składa się froncie Ponedeli-Skopiszki. Z okolicy W i I n a nie- że w głównych miastach rosyjskich kr11żyły poo-łoski, 
z jednolitej powie1zclmi trawnika, otoczonej obwódką m,1 żadnych wiadolllości. Nad środkowym Niemriem ~ż l~usja~1ie odb.ili !\owno i że Dardanele padły~ (Tak 
z czerwon~j rezyi1y. Całość zamknięta jest w sposób i l]a f~oricie między żródłami Bobru i Prypeci cofają Jak w P10trkowie R.). W Pelersburgu i Moskwie od­
oryginalny kulanii łączące mi ze sobą za pomocą że- się wojska nasze wśród walk tylnych straży. Bardzo b~ły się n~~et z te!;{o. powod~ demonstr.acje, aczkol­
lnnych sztab. Kule ozdobł<Jne są płaskor~eźbami, gwałtowne próby Niemców podjęcia · ofensywy w oko- wie~ poltcJa od~1owiła na 111e zezwo1e111a. W. Mo­
wykonan.emi według motywów· ludowych węgierskich licy Bi a'ł ego st o k u i na północ od miasta w skwi.e demor.1 strac)~ te. przybrały charakte.r. wrogi rzą­
i zakopiaflskich. Rob0ty wy.k mar;o według projektów dniu 26 bm. powstrzymaliśmy skutecznie z wielkierni ~o~t. Pubhc.'nosc .us1towa~a wys~obodz1c z. _rąk po­
węgierskiego a~cllitekty p. Hugo ?ala i węg.ie~skiego strata1~1i".dla nieprzyj~ci.ela. (~inja b 1jowa ciągnie si~ 1 lt.CJt 1 ! 1 łode_g~ czl~wi;ka'. ld~~y c~~1ał wygł?~'.c mo.wę, 
malarza p. En11la Papa. W:drnname bil zadmvia zna- obecme JUŻ na wschod od Białegostolcu. Red.) • Sl~~tkiem ~z .... g? \\_yw1qz~la ~·ę b~Jka z po11c1ą. Wt~le 
ko mitem opanowauiem form 111dowych i kapitaln ·m P.od Brze ś ci em bite ws kim wysadziliśmy osob, między 1.llem1 poltc1a11c1, odnwsło rany .. Tłum c1~­
ujęciem. stylizacji Jrnztałt(>w ludzkich, Z\\iierzęcych 1 ro- Jl powietrze fortyfikacje i mosty stosownie do rozka- gnął z~ ~oliCją, :m:szczył. ?lrna wystawowe : straż.n~~ 
śli11nycl1. · Każda kula zdobna innymi motywami jest ztt a załoga twierdzy połączyła s.ię z armją polową. cę~ P 0! 1 CYJ~ią. Dop·ero 1.10zną nocą udało s!ę polICJI 

.. osobnem dziełem sztuki i zmusza inteligentnego prze- W Galicji niema zmian. (Obecnie już są i .to wa- roz.proszyc tłumy. 
cbodnia. do obe'jścia pomnika dookoła dla oglądnięcia żne .. Red.) . j Rosyjskie zapewnienia 
wszystkich kul. 1 Centralna dyrekcja generalnego sztabu ogłasza: 

- Królewskie kwiaty dla chłopa' polskiego.· Teleg~amy. berlińskie donoszą, .że .twierdza. B~ze~ć Li-. . Kopenhaga (w. wł.). Petersburski korespondent 
Do „Presse" telegrafują z Hallbe rg w Szwecji, iż ~ewski w.zi~ta została po. sz!u_r~1.e. Dollles1e111e to' „ Timesa" ?głasza televam Sazonowa, który odpiera 
królowa szwedz~rn, ~;rżyj nto·~·ahi. ta ni. na· ~t;v:JrCll pier- Je~t 111~. sc1słe . _w rz.eczywrstosc1 JL.i z pr~edtem yostano- \ ~o~łosl~ę. ia_!w,by . Rosjanie . wątpili. w _uczci w ość swyc~ 
wszy transport .iencow au~trJ::icloc.1!, 111wal100~~· kt?r~y \','.1011~, ze ~ozw.olen1e n~ osaczen:c tw1etdzy z 10~,000 I sp1zyr~11erzencow 1 po11.ow111e z~p~\~nia, że rzą.d rosyJ· 
w dr dze wymiany wrncal1 z Ros11 do Austq1. Wsrod zc1~og1 w te_J tw1er?z.Y'., nie odpow1:i?ało?~ ce·l~\yr; w sio .111~ za~vrze pokOJll, dopoln Jeden ż·.ilnierz llle­
wracają<2ych znajdował ,się też siectmdziesi;:;dolelni ll~t~dzyczasie .wyw1ez10no w odpow1ed111ei chw11t cen· pr~y.iac1ebk1 b~dzie się znajdował na ziemi·rosyj­
chłop polski z Leżajska, którego uczczono na dwor- nr.ciszy materJał? a .forty 1ia l~wy1~1 brzegu .Bn~u sta- sklej. Kor~spondent porozumiewał się telegraficznie 
cu jak bohatera. Nie był 01i właściwie żołnierzem, \~iały tyl.l~o oper, ab~ operuiącPJ w ~amte.1sze~ oko- tak~e z P<)Jiwanowem, ministrem wojny, który zape­
tylko w.oźnicą, który za frontem dowoził w Galicji li.cy armJl dać· ~nożnosć odwrotu ~rn .wschodowi. Gdy _wnta!. że rząd rosyjski przygotowuje na przyszły rok 
amunicję. Pew.nego onia napadli go kozacy i rin- się to stało, ~11iszczoi1~. fortY.f1k~cJe 1 mosty a ~ało~~ ~. nnliou~wą .armję. (Armja ta .szybko topnieje; przed 
ka zal i n11.4 jechać za sobą. Chłop 11a pozór us! 11cl1 at. przyłączyła s1~ do ar11111 polow~J. (W r~eczyw1~to~c1 lo llrn d111a 1111 do110 zono o 8· o miljonowej armji. 
~iedy jednak Rosja!lie się nieco oddalili, wierny swo-1 ta potężna twierdza padła, ponieważ_ arnlję sprzym1l'· Re?.)· Ro~strzygnięcie nie zapadnie bowiem przed 
1111 obowiązkom starzec, nawrócił i usiłował ratP\yać I ~zone zdobył~ sztur1~em kilka fortow. zewnętrznyc.h '.concem. bieżącego rok_u. Poliwanow spodziewa się, 
amunicję. Kozacy spostrzegli jednak jego zamiar .i, l w ten ~po~ob zrob.iły _wylo1'.1. w t;,y!er?zy, co :v1· ze będzie można utrlymać Petersburg. 
szablą rozpłatali mu czaszkę. Bohaterskiego starusz-, d~ąc Rosia me, ~oleli uciec,. nrz 11~rnz1c się, t1a .wiel­
ka królowa szwedzka obdarowała kwiatami. \ l~i~ ~traty sl~~t~o~m. osac1ema tw1er?zy, k.iora w~ze-

- Otwarcie austrjackich linji kolejowych w Królestwie. sn1e1 lub p~zn!e~ adłaby pod poc1skam1 wyprobu 
Blokada tureckich wybrzeży śródziemno­

morskich 
Izba handlowa i przemysłowa w Krakowie komunikuje, że prze- wanych 1110zdz1ez austqaclocb. Red.) 
strzeń Kielce-Skarżysko (linji kolejowej Szcznkowa - Dęblin), ze l . . . . Oe~r~u.a. (w .. wi.) .. Naczelny komE'nr:lant floty 
stacjami Zagdańsk, Stichcdniów i Skarżysko, jakoteż przestrzeó I Ewałrnacp Wilna frnnc.us·kl~) .zarzą~~ztł <l111a 22 bm. blokadę wybrzeży 
Skarżysko - Nadbrzezie (stacji!· c. k. auslr. kolei pat'lstwówych), . , ('f ) • . _ : _

7
_ 'm~!ej Azji 1 Syq1 o·l wyspy Samr1s aż po gra11icę 

ze stacjami Skarżysko W·1 ·hocl' w·e zb 'k K ' ot •. Wteden. . B !(. Kopenhaska „Berl,111-,":>ke c-gipsk<\. Blokad.i \\', '1a w życie w dniu 2S bm. 
·. '. : . ' .' 'c " 1 r 111 

' ~now,. s.rowicc, Tidencl~·" dono i z Pett;r bmo·a że Rosja Pie opu- Zawiadomiono o 1. ,J, \v '..:Jze mieJ;scowe w sferze blo-
C,llmclow 1 Jakubowice otwartą została dla cywilnego rnc rn oso- · W ·i C d · "'· ' · 1 · · d p l 
bowego i towarowego. · szczaJą , 1 no. o z1enn1e przyJez< za1ą o etcrs Htr- lrndy. 

- Ciekawa publika()_ja. Rqd austro węgierski 

il. :n. C> 

·Berlin. B. Wolffa donosi urz~dowo pod datą 2~ sierpnia: 

wydał publikację znwi rnj1c,1 wszelkie, od roku 11~ 
rozmaitych polach . życia publi~znego ogłoswne ~ie 
odzowne zarządze'lrn. Pnbl1kaCJa ta zaopatrz011ą Jest 
we wstęp, skreślony przez prezydenta gabinetu hr. 
Stiirgkha i rozesłanq został1 czionkom obu Izb. Po 
szczególne egzemplurze są do nabycia w c. k. dm-
kami nadwornej i państwowej za cenę 5 koron. sze 

Na pohdniowy wschód od Kowna złamaliśmy zacięty opór nieprzyjaciela. 
ścigają ustępuj4cych Rosjan. 

Wojska na-

- Los jeńców w Rosji. Poseł lewicy Skobo-1 
lew zwrócił się do ministra spraw· wewnętrznych z 
podaniem, W· którem żali się na .traktowanie jeńców 1 
' więzieniach rosyjskich. Przytacza on przykłady z 

~ubernji Baku i wykaz-uje, że jeńców tam bito w 11ie­
lud1.l• i sposób i zamyka1Jo w ciemnych celach, dając 

pochodzie :n.a 0.-rod:no 
Przekroczyliśmy teren lesisty na wschód od Augustowa. 

im tylko raz dzie11rne poi.ywienie. Mim.J panujących ~i~clz~r Bo bi·em a N'" -
tam epidemji, jeiicy pow.,tajq tam bez opieki lekar- -c; J ar~ią 
skiej. · . Dalej na południ.e w pościgu dotarliśmy na linję D<4browa --Gródek-· Narew 

--· Olbrzymie straty Anghł<ów na morzu. Li· cinka na wschód miasta Narwi. 
verpolsk1 związek prywatnych załdadów ubezpieczer'J 

p-u..szczy 
I 

bi.a..J:e>""VVieskiej 

do od-

wykazuje swe straty od 1 stycznia do 31 marca. 
Wartość zniszczonych w tym czasie parn.vców wy­
nosi 6,353,700.f1111tów szterliugów, wobec 1,130,000 
w tymsamym czasie r. 1914. Straty w okrętach ża- . Wojska ks. Leopolda bawarskiego, ścigające nieprzyjaciela w puszczy białowieskiej, zbli­
glowych wynosiły 700,100 wobec 142,000. fontów za.1ą s1ę.swem prawem skrzydłell! do Szereswwa; wśród walk z tyl11emi strażami, zostali Ro-
szterlingów. Straty w parowcach sl~utkiennvojny po- d p 
d::iją na 3,485,000 iuntów szterlingów a w żaglowcach sjanie o rzuceui aż na linję oddubna na drodze do Prużall, Tewli i Kobrynia. 
'.ia 469,0?0. Straty „z innych przyczyn" przew.)'.ższa- 1 
J<l o 150 proc. podobne straty w roku poprzednim. J ~c)bry:n.iem 

- Upadek kościoła prawosławnego. Z Petersburga do­
noszą, że duchowni czlon'.owie Dllmy zwrócili się do Synodu z j 
podaniem, w którem twierdzą,. że niewiara i upadek ko'ciold za­
taczają coraz sLersze koła. Główną przyczyną tego jest polowl­
czne wykształcenie popów, którzy reprezenl11ją biurokratyzm du-

Wojska nasze, posuwające się z południa przez teren bagnisty, w pościgu za nieprzyja­
cielem dotarły w pobliże Kobrynia. 

chownego rząd11, jak równid dalcJ praktykowane kolekty, które 
odstrnszają wiernych od uczę'Szczania do kościoła. Barbarzyńskie 1--:n..etody C>Sja:n. 

L!!i.Ył & 

, Konferencja polska w 

iS __ - z "'?'W 

Moskwie 

. Z d:Likością, ~~tóra głęboką odrazą napełnić musi nasze wojska, Rosjanie, dla tamasko­
warna sw?1ch _po7:yc~1, pędzą przed ~obą yrzemoc<i t~siące S\.vych własnych poddanych, między 
nimi kobiety i dz1ec1. Wbrew naszej woh ofiarą ognta naszego padło z pośród 11ich kilka ofiar. 

G-a1icji -vv-schodn..iej 
W Galicji wschodniej wojska sprzymierzone odrzuciły pobitego wczoraj nieprzyjaciela 

na linję Pomorzany - Koniuchy - Kozowa i poza odcinek Koropca. 

Wiedeń. (T. B. K.) Z Moskwv donoszą, że I 
według doniesienia „Husskojc S!owo" orga11izacje t 
polskk odbyły w Moskwie kongres, na którylll mh> 
dzy innemi użalano si~ na bel.prawne po~!·~l'Owai'iie 
władz prowincjo1rnl11ych "'l polsldilli HciJouźcd111i wo­
je1111yllli i żądano pełnego odszk,>dowania wojen11ego, 
spisu uchodźców, narodowego kościoła i szkół, tu­
dzież odtransportowania uchodźców po wojnie. 

Naczelne kierownictwo armji. 

dymem pożarć:>~ .. "" 
Joffre zap~wiada kampanję 

zimową Wiedeli. B. korespondencyjne donosi urzędowo pod datą 29 sierpnia: 

H 
era ( 

1
) G . 

1 
.• · . . f. 1„ J ff Sukcesy nasze na \.'v schód od Włodzimierza Wołyńskiego i nad Złotą Lipą zł am a ł y 

ae:. . w. w.. e11e1a l:iHllt1S 1a11cus d • o re , · · · I f · d ł , · 2 · 
wydał rozkaz cto wojsk, v ':tórym z<.ipow;act.1 kaiu;1a- oyor n1eprzypc1e a ~la ronc1~ .ug~)~CI. 50 kt1.0 1netrów. Droga odwrotu Ro-
nię zimową i zapewnia, że okolic•' nadreńskie stano- I sian znaczona iesl wszędzie płonącem1 wswrn1 1 zmszczo11enu sadybami. Liczba· wziętych przez 
wić" będą główny plac boju kampanji zimowej. nas jeńców zwiększyła się na 10,000 żołnierzy. 



Str. 4. „DZIENNIK NARODOWY" 

2iajE.Gcie 

N2 111. 

Rosjanie strzelają do jeńców 
au.strjackich Wojska generała Pflancer-Baltina, pośród których w walkach przedwczorajszych odzna­

czyi~ s.ię szcze~ólnem męstwem pułki k'.·oackie i pułk arcyks. Fryderyka. Nr. ?2, ścig~ją n~e- j VC:ie~eń. (T. B. !<.) ~ blura prasowego przy przyjaciela w kierunku na Buczacz. ArmJa generała hr. Bothmera, składająca się z wo1sk me- główn~J 11.wakrze w~JeiltH:'J don_osz_q: I~o l1cznycl1 
mieckich i austro-węgierskich, posuwa się przez Podhajce na Zborów. Pod pa 1 o n ę - przez stwierdzonydi . c1 ?'~' 0t'.~\~. b..ir~<!!"zyns~:ego„.1 · .i•rzec~~1 ~-
R " · t zł · _ ·d · · ~ . , ,- ,„ rl • _ „ , „ _ ł· s--i ~ l'' go z prawe1n m1r;uzy.rn. odowem po~tęµo,„an1a Ro_,,Jai1 o s J a n m 1 as o o c z o w, znaj Uje się w 1JObl<h.1amu a1 mJI gen-.1 a d 0111n-t..rmo 1 ego. z naszymi jeńcai.ii woj„iinymi przybywa uowy doku-

ment. Gefreiter Alfred Schlag i szeregowiec Hugo 
Trunk, przynależui do pułków austrjacldej obrony 
krajowej, d11ia 28 stycznia rb.' dostali się do i:iewoli 

Wojska generałą Puhallo odrzuciły kilka ni~przyjacielskich strnży i następują na pięty rosyjskiej w walka.eh o przełęcz dukielską. Następnie nieprzyjacielowi, cofającemu się na Łuck. uć:iekli i w przebraniu dostali się do naszych wojsk. 
Opowiadają oni, że po wzięciu icb do niewoli zostali 
zupełnie obraoowau, wzjęto im nawet ostatni kawa--1\1.[i~d.zy P"l.1.SZOZą. a bagnami 1 łek chleba, tak, że w drodze do Lwowa przez cztery 

l 
dni nie do-:tali żadnego pożywienia a żywili się ty I-

Pod Kobry~łem, gdzje sprzyrnier~eńcy t~asi zyskali na ~ere~ie, Rosja1:ie mają jeszcze o- k.o ~ łns 1li~ 1.~d~1ośc~ "c~wiln,ej. ~Po wz~t.ciu ic'.1 ~o t}ie­twartą drogę ku połnocnemu wschodowi. Wojska austro-węg1ersk1e w okoltcy Szereszowa do- wolt u_lo.rn':"''.ni ~o~t~h. w sloaole. r. agle usłyszeli w 
t ł d ł d · '. · I d - -k · . b'· ł · l ·

0
• bezposredn:eJ bhslwsc1 trzask pękających pocisków. ary ,o po u mowo wsc 10 mego s raju puszczy 1a owtęs <kJ. Schlag wybieg! ze ;;toddy i widział, jak 13 ludzi z 

Fł.ozpacz1i ~e -vvysi!l:ki ~;(ocb..ó-vv 
jego pułku z. związanemi z tylu rękami na rozkaz 
majora rosyjskiego rozst··zelano. Obydwaj 11nsi żoł­
nierze stwierdzili przysięg<1 swoje zeznania. 

Odosobnione a t a k i W ł o c h ó w na froncie I s o n z a wzmogły od wczoraj pod 
względem rozciągłości i gwałtowności, lecz, jak zwykle, nie osiągnęły nigdzie rezul~ Rosjanie O sytuacji wojennej 
ta tu. w odcinku Doberdo odp ar I i ś my późnym wieczorem atak nieprzyjacielski, przygoto- lVT' d . c·1· 8 f() R ' . s· " d . - łt · , t · M t O · · B · p d ł d · d . łl · I w ie en. . . [ . „ usskoJe to wo po a Je ""'.any ĘW~ lowl_nymtogrk11emt .armatmm, nał l onl\1e te1Sse1 Mu.ssl1. 1 rzect łpo_u m,e~nll w_a.pu <l1 1sprawozdanie ó sytuac;i wojennej, poch0Llz<1ce ze 111eprzyjac1e s oe c_z ero ro me sz urmowa y na .1\ one an .1c me, w .. ar ~SI~ w.in ~u mieJscac.1 strony autorytatywuej: Skutkiem upadb Kowna na­
do naszych okopow, lecz z o stały wszędzie wy r z u c o n e, z w1elk1em1 dla mch stratami. leży się liczyć z zajęciem Wilna przez Niemców, 

Na gorycki przyczółek mostowy skierował nieprzyjaciel przed niedawnym czasem przez co przecięta z~stanie główna Jinja. kolejo~a do 
atak przy pomocy podkopów, atoli nasza artylerja i miotacze min zniszczyły wszystkie pod- · Petersburg~. Do ouwro~u pozostały dwie drog1. ~e: k k l ·Ik ' I. - ,· • 1 'br· r ,· d f t tersburg nie jest zagrozony, gdyż poczymono JUZ opy, s oro ~ o saperzy illept Z) J_ac1e scy z izy l się . o_ nasze~o ~on u. . wszelkie środki ceJ_em zapezpiecżenia go przed in wa-
. . . Przyc_zo~e~, mostowy Tolmern. był przez cały ~z1e1! gwałtowrne ~~trzehwa1~y przez. a~·ty- zją. Chodzi obecnie 0 ugrupowanie wojsk w takiem 
IerJ~ meprzy1ac1eisKą, poczem nastąp1ł atak dwu pułkow· 1 dwu kompanJt strzelcow alpe1sk1ch, miejsci1, gdzieby można pows!uynrnć pochód Niem. 
który wojska nasze odparły w walce wręcz. Również bezskuteczne były ataki na most có'!" .. Na '.azie, aż do_ uregulowania kwesJ1i anrnni­
w zachodniej stronie od Tollńeinu i w okoiicy 1Ja północ od tego przejścia, jako też cztery cy1ne1, Rosia znrnszona Jest do defensywy. 
ataki na (fro11t Hrcli-Wrh-Sljeme. Także atak podjęty przez znaczne siły w kierunku =================== Flibo, zost~ł powstr~ymany . . Tu, jak i wszędzie indziej, nasi dzielni obrońcy trzymają silnie 1

1 

. . 
swe pozycje. _ Wyciawca i redaktor odpowiedzia,ny 

Na froncie Krn u panuje ~zg1ędny .spokój.. - · I · Tadeusz Kowalski 
Na pograniczu ty ro Isk 1 em trwa1ą walki armatnie ze zmienną siłą. · 1 I przyjmuje ori. 6-7 wiecz. w R·~dakcji przy 11licy By-

Zastępca szefa sztabu generalnego von Hoefer. kowskiej Nr. 55 II- piętro . 

Bernard 1Vi iilsztejn 

FABRYKA KORKÓW 
KRAKÓW, GRODZKA L. 60. 

Wykonuje wszelkie roboty wchodzące w zakres korków.· 

o 

Dorożki -fotele 
Kto chce wp: o wadzić nowość praktyczną, I 
tanią, niewielkim nakładem, niech zgł'osi się f 

I · o godz. 7 rano. j 
I 

Kółko Samokształcenia, Rokszyclrn 18. 

Hurto\?Vr1y Sl'{_ład 

TADEUSZA G~ILEWSKIEGO 
POLEC A: spirytus, oraz róż!łe trnnki w najlepszych gatuHkach po ce-

nach _vnystępnych. Aleja Szkolna 1. 27. 

.A 

SPRZEDAŻ 

r~ e eh a n i c zn ego Obuwia 
nailepszei l•Jiedeńskiei marki 

' E '' 
~a1iska 1JL 

Józef Piasecki. 

\J Warszawie, ulica Hortensja ~ 6 
Pensjonat Anny Brykczyńskie_i 

__ 4 Śródmieście .. Pol·oje sloneczne, ciche na dnie, tygo-
~ • ~ gnie, rnie8i·1ce z utrzy1na•iiem !nb llez. Ceny od 11-

~..._,.~--- '""°""=·-~ • -=---=-=-~ mowy, Dla uczącej się mhdzieży ceny tańsze. Opieka, 
·-- ~--- "*-::--::;;;;::; ~--=--=:_.:.,.,_-..........-.--=---0 -: ·-::;::__)ll towarzyst\ 1 0. 

I ~ T • • c h p()dwójriie cz11szr·zo·1e wysyła l MlY~m>z n~ wszelh!ego rodz"lju mlvnarstwo, przyj· .~ an10 Plt?rZe z 7or. się b~z .lrnsztó~v d~n i;a;dej stacji mu; . m·"' '?b 1 w 1ąnk, p 1 >wi:~kszy ;>-odr~kcje mk-

i ~, U w llE!l~U d . . d ł . . · \\';i. przy Lei ~arneJ sik. Mo-:e •)r7-fp"owadzić remottt za µonrze me:n na es a111em pie- · , . - - 'i b · •l ~ •• . , , . _ . _ ' _ ' 1· CZIO;SC:OWO I! grunto wme. v./1adO!llOSC W sklepie ~ n1ęozy w nowem doorem du uzywania opakowaniu (~o bezpłatme). Towar wart 
1 
l\alislrn 68 \V P~otrk.:wii:. 

ceny i dobry w gatunku, darte lub niedarte we::!le zamówienia. I 
Ceny za 1 kg. 

Szare pierze . . . . od k. t .80 do 2.80 Szary puch . . . . ód k. 5.- do 8.-
Biale . . . . od k. 3.20 do 6.- B~ały " . . . ., od k. 8.- do 12.- H 
Białe, bardzo puszyste gęsie (półpuch) od k. 6.- do 12.- Biały puch gęsi z piersi od k. 14.- do 16.- J.J'.·. I 
Goto w a pos' ciel dostatecznie wypełniona, w gęstych czerwonych lub niebieskich poszewkach I 

C ' z nankinu. Kołdra = 180 cm. długa, 116 cm. szeroka; 2 poduszki 80 cm. długa, I 
. 58 cm. szeroka po k. 14, 16, 18, 20, 30, 40 - aż do k. 80. &ił 

Białem pierzem wypełniona od k. 20 w górę. Na życzenie dostarcza się kołder, pierzyn, materaców, podu- ~f! 
szek w dowolnym kolorze i wielkości. Wysyłki uskutecznia $ię od 10 k. w górę do każdej stacji. Zamiana i odbiór I' łł• za opłaceniem kosztów porta dozwolona. ..J ,. 

Cennik pierza darmo. Próbki pierza z materjału na wsypki za przysłaniem 40 h. w markach przysłanych. n 
Najlepszą obsługę gwarantuje: U 

A. FLEISCHL i SYN przedtem ANTONI FLEISCHl w Neum Nr. 53 Czechy. ruH 
~====-=~:cw:v.~ .... =t' = -„~___...._.,...__, ~eo. .,,... ~---~~ ~~ I:, ~~www ;:r;;:z ..,™'>IF.'\G -"j'łiil!ii i:~~~.,.41D'C n:_-=: ;:..~·;.~„,:w ~~~:~tial!it=r ._. 

Drukarnia Państwowa pod zarządem Departamentu Wojskowego N. K. N. 


